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Prenumerata "na prowincji s opłatą 
pocatową złp. 20 kwartalvie. 


w Warszawie dnia 30 Kwietnia 1825 roku we Szrodę. 


M iadomości Firajowe i Zagraniczne. 
A 
K ROLESTWO POLSKIE, — Warszawa. — Dnia 7 b. 
m. przeniósł się do wieczności w Chelmie, stolicy biskup- 
stwa swego, ś. p. JW. X. Ferdynand Dąbrowa Ciecha- 
nowski, biskup chełmski, senator królestwa. 

Numer drugi Izys Polskićj wyszedł z druku; zawiera 
następujące przedmioty: O budowlach fabrycznych, u- 
— Narzędzie miernicze do wymierza- 
nia od oka odległości lab wysokości różnych przed- 


- miotów, wynalazku „Juliusza Colberg, Prof. przy król. 
„Uniwersytecie Warszaw: — O czyszczeniu oleju rzepa- 


kowego do lamp, przez P. Dubrunfaut. — Nowy spo- 
sób topienia wosku do świc, wynalazku P, Feilberg, 
właściciela blicharni wosku i fabryki swiec woskowych 
w Kopenhadze, — O trwałości rozmaitych drzew i spo- 
sobacli udzielenia im tej włąsności— Tania i prosta 
dodownia, przez J. Hawkins. — Daszek do strawienia 
dymu w lampach argandzkich aby nie kopciły. — Po- 
prawa angielskiej kuchni. — Nowy pyrometr, okazujący 
stopnie gorąca z wielką dokładnością, wynalazku P. Mill— 
Porównanie pożytku z roli, kiedy obrócona na kartofle 
albo na żyto, z przeznaczeniem obydwóch ziemiopłodów 
na wódkę. — Doświadczenia z rozpładzaniem zwierząt 
domowych, wykonane podług postrzeżeń P. Girou de 


'Buzareingues. —. Nowe gatunki nawozu pod kartofle.— 


Wiadomość o machinie do wyrabiania gontów. — O ho- 
dowaniu owiec „na stajniach. — Nowe myśli o wyrabia- 
niu cukru z buraków. — Ulepszony sposób chłodzenia 
piwa. — O kolorowaniu rycin czarnych, z miedzi lub 
kamienia, tudzież ręcznych rysunków, w sposób bardzo 
podobny do malowideł olćjnych. — O obrabianiu drze- 
wa do kunsztównych wyroebków, podług lzaaka Sargent.-- 
Wynalazki, odkrycia, ulepszenia i t. d. 1) Prędkie wy- 


/ sgszanie drzewa. — 2) Ulepszenie w wyrabianiu żelaza— 


3) Klejenie papieru w kufach.— 4) O parowaniu wo* 
dy przy bardzo wysokićj temperaturze.— 5) Zelazne 


` guziki w rozmaitych kolorzch.— 6) Użycie łyka lpo- 


wego do cienkich tkanek.—- 7) O wpływie wierzchniej 
swarszty ziemi na atmosferę, — 8) Nowa machina paro- 


wa Perkinsa — '9) Nowe machiny do postrzyganiaj Romanowiczu! Z rachunków kantoru 


a) 


wych. — 14) Powrozy i liny z bawałny.— 15) Ule- 
pszenie w garbergtwie.—16 ) Ulepszenie w gąncarstwie — 
17) Gaz ze smoły do oświecania.— Mozmaitości: 
15) Filtra do wody, — 16) Oczyszczenie stęchłych be- 
czek.— 17) Kompozycja z miedzi i cyny.— 13) Szkło 
bez potażu i sody.— 19) Sposób otrzymania czystego 
wosku z woszczyn.— 20) O nasalaniu mięsa.— 21) Clię- 
dożenie papierowych obiciów.— 22) Hodowanie, dro- 
biu — 23) Sposób oclraniania drzew -owocowych od 
przymrozków wiosennych.— 24) Przyrządzanie piór do 
pisania.— 25) Trwały atrament.— 26) Wódka z poro- 
stu islandzkiego.— 27) Amalgama do zwierciadeł — 28) 
; Sposób wyniszczenia jadowitych roślin. — 29) Dowci- 
pny sposób rznięcia kanałów.— 30) Sposób ochronienia 
futer i tkanin, wełnianych od mulów. — 


Piossia. N. Pan wydał do arcybiskupa zamieszkałych 
w Grecji Ormian, następujący reskrypt: ,,Przewielebny 
Narsesie arcybiskupie ormiański! Od dawnego już cza- 
su i przy nie jednej sposobności, szczególniej zaś w ciągu 
teraźniejszej wojny z Persami, której pomyślnego końci 
w krótce oczekujemy, złożyliście dowody wielkiego 
przywiązania dla Rossji iczynnego udziału obok naszych 
wojsk z narażeniem własnej. wasze) osoby. Dowódzea 
oddzielnego korpusu kaukazkiego jenerał adjutani Pasz- 
kiewicz zdawał mi kilkakrotnie sprawę o tém chwaleb- 
ném postępowaniu waszćm z oświadczeniem, że w ciągu 
operacji wojennych odznaczaliście się szczególną gora 
| liwością o dobro Rossji i żeście nie tylko mędrą radą 
i napomnieniem, ale także własnym przykladem przy- 
| jazny sposób myślenia ludu ormiańskiego dla nas utrzy- 
mali. Dla odznaczenia waszych zasług tak użytecznych 
i na dowód mojej szczególnej Życzliwości dla calego ludu 
ormiańskiego, umyśliłem policzyć was do rzędu kawa- 
lerów orderu S. Alexandra Newskiego, którego znaki 
załączając, pozostaję wam przychylny. W Petersburgu 
dnia 25 stycznia 1828 (podpisano) MIKOLAJ,“ — Prze- 
łożony nadwornego kantoru intendentury marszałek 
dworu baron Allbedyl, otrzymał od N, Pana w dniu 22 
marca r b. następujący-reskrypt: „,, Baronie Piotrze 
nadwornego, któ- 


sakien, tudzież do czesania wełny. — 10) Nowa ro- reście złożyli, wyjaśnia się ciągła wasza gorliwa i nie 


ślina — 11) Roślina pastewna P. Petri — 


19) Mikro- | utrudzona staranność nie tylko w przestrzeganiu interesu 
skopy 2 dyamentu— 13) Nowy kształt rur strzęlbo-j korony, ale także w ulepszaniu postępującóm powierzo 


z fx 
` 


478. ... 


mej vam administracji. Rachunek z r. 1827 sprawia mi 
również ukontentowanie, iż widzieć mogę w tym roku 
znaczną oszczędność w kantorze nadwornym, uskutecz- 


nioną przez waszą gorliwość i trafne rozporządze- | 
nia i tak reperacje jak odnowienie wielu gmachów, na} 
co w razie przeciwnym musianoby assygnować oddziel- | 
Hkoczowisko kałmuckie utraciło przeszło 15,00) koni. 


z ld . z 
ne summy. Pragnąc, okazać wam za tę gorliwość 


moją wdzięczność i wynadgrodzić tyloletnią i od-§ 
znączającą - się służbę waszą, wyznaczylem wam į 


oprócz rocznej pensji z kassy państwa, coroczny dodatek 

o 10,000 rubl.“ — Koniuszy xiąże Dołgoruki otrzyma 
od N. Pana w dniu 24 marcar. b. następujący reskrypt: | 
„ Panie koniuszy xiąże Dołgoruki! Ogląddem sam u-| 
rządzenie dworskiego: ekwipażu i rozmaitych ekwipa=4 


żów do marszu przygotowanych i znalazłem wszy: 
stko w najlepszym porządku i dokładności. Z rachunku 
waszego za rok 1827 zlożonego, widzę znowu z 'ukon- 


tentowaniem, że przez gorliwą i ciągłą staranność o do- § 
bro korony, oszczędziliście w tym roku .w wydatkach 4 


etntowych na stajnie dworskie przeszło 600,000 rubli. 


Oświadczając wam podziękowanie moje za tę gorliwość | 
$ Ą A a £ a, NĄ 
waszą, pos$fam wam tabakierę z moim wizerunkiem T$ 


zostaję wam przychylnym.“ — Gubernator cywilny Pe-$ 


tersbuwga senator Bezobrazów otrzymał od N. Pana 
dnia 25 marca r. b. następujący reskrypt: s Wojenny 
gubernator. petersburski, doniósł ` mi jak bardzo tro- 
Skliwi jesteście o pomnożenie dochodów kollegium o- 
pieki powszechnej, Przyjemno mi jest oświadczyć wam 
za to moję wdzięczność I na dowód mojej życzliwości 
przesyłam wam: tabakierę z moją cyfrą.'* — Baronet 
fames Wylie, lekarz inspektor jeneralny wojsk cesar- 
skieh, otrzymal od N, Pana w dniu 25. marca r. b. 
nastepujący reskrypt; „, Światła gorliwość wasza w peľ- 
nieniu obowiązków i ciągła staranność o doskonalenie 
systematu administracji lekarskićj wojsk moich, zwra- 
caly zawsze moją szczególniejszą uwagę na pożyteczne 
wasze usługi, Pracując zarówno ze skutkiem jak sgor- 
liwością, nad organizacją szpitalów stalych, jednacie 
sobie co ruz większą wdzięczność moją, na dowód któ- 
rej posyłam wam mój wizerunek,** — Przez ukaz wy- 
dany dnia 2] marca do rządzącego senatu, rozkażał N. 
Pan aby przyłączone w skutku -traktatu z. Persją: do 
Rossji Chanaty erywański i nakiczewański nazwane by- 
ły we wszystkich aktach prowincją Armenją i aby wta- 
czone były do tytulu cesarskiego. Senat rządzący or 


"losowi. — Podlag dziennika: Globe, uorganizowanie 


| Kirgizy i Kalmmcy koczując: w guberaji astrachańskiej, 
utracili wnóstwo bydła, kióte stanowi jedyne'ich bo: 


| ractwo. Burze zapędziły: całe gromady. bydła; aż na 
„iemię sąsiednich gubernji. kie okócje między 

hordami utrudniły się albo byty. wcale niepodobne, 

i zarówno ludzie jAk; trzody rozproszyli się. Jedn) 


(Gaz. Pet.) . 


om 


i Acta. — Woda napelnila znowu podziemne dzieło 
w dniu I3 kwietnia, wszełako 'nżenjer tn. 
przekonał sie, że nagle przybycie wody nie jest skutkiem 

wdarcia się Tamizy, ale poelrodzi z obfitości zaskóraćj. | 
— Na ostalniem: posiedzeniu towarzystwa katolickiego 

w Dublinie, winszował pan Oconnel Irlandczykom, 2e, 
| teraźniejsze położenie dyplomatyczae Wielk'ej Brytanii 
jjest zawikłane, albowiem rząd ang'elski będzie musiał 
używać pomocy Irlandji, a ta wten czas tylko dopo- | 
|może jej szezerze, jeśli- będzie miała wymierzoną spra: | 
wiedliwość. — W Greenwich odbywa się teraz zwykły 

jarmark; trudmo: jest cudzoziemcowi mieć o nim dök tis. 
dne wyobrażenie: Tysiące mieszkańców stolicy przyby-* 
iwają tam lądem i wodą; kolosalny namiot oświecony 

jest 17,000 kolorowych lamp, mie licząc przezroczów i. 
| iauych swiatel; sala balowa urządzona jest na 4000 6sóh,. 
|sam namiot ma 700 stóp długości i 75 szerokości. Iu. 
ny namiot przeznaczony jest ua cwiczenia gimnastyczne | 
i mieści w sobie panorame bitwy na waryańskićj 1 zdarze- 
| mia nieszozęśliwego: w teatrze brunswickim. — Goniee 


i 


i Brunela 


t utrzymuje, że podobnie jak -wojsko angielskie. z Por. 
*tugulji tak wo sko framcuzkie ustąpi zupelnie z. Elisa. 


i pad 


i że obadwa ie kraje będą zo:ttwione własnemu 
£ Grecji i zabezpieczenie Turcji od upadku, bedze teraz 
* przedmiotem szczególnićjszych starań. Auglji i Francji 
;— Niepodobna dać wiarę, jak rozciągłe są przywileje 
f kompanji wschodniorindyjskićj, i trudao pojąć, jak dos, 
„tąd zdołała postarać się o przedłużenie tych; przywiłe- 
jów, tak uciążliwych dla lądu angielskiego. Przyta- 
czamy niektóre z aich: 1) Zaden Anglik niemoże' bez 
dozwolenia kompanji: udać się do Indji, kraju, którego 
, zdobycie tyle. krwi, i: pieniędzy: naród angielski Koszto+ 
* wało. Pozwolenie to z wielkin -wydatkiem:i' trudami 
, wydaje się po: wyraźnóm oświadczeniu, iż: udający: sie 


ZAIR 


o 


trzyma później przepisy 1yczące się organizacji i kształiu tam, podlegać będzie. prawom kompanji wschodniosjndyj: 


pządu tćj prowincji, —Innym reskryptem dnia 18 marca do „skiej, 


2) Przybyłemu do Indji Angl kowi, można odebrać 


seńatu rządzącego wydanym przeznaczył N, P. pensje dla to- pozwolenie, i bez wymienienia powodów -odesłać go 
dochawieństwa,przy kościele katedralnym w twierdzy E- na powrót do Aaglji. 3) Bez. wyraźnego - pozwolenia 
-rywan, a mianowicie dla 8ch xięży, Lgo dyakona- i 2ch | nie może Anglik w Indjach oddalić się a 10 mil an- 
psalmistów, — Z dstrąchanu dnia 3 marca. Tego ` gielskich od stolicy rządu; a pozwolenie takie może by,dź' - 
roczna zima w okolicach tutejszych, odznaczyła się równieź cofnionćm bez wymienienia powodów. 4) Za- 
nadzwyczajnemi mrozami i była bardzo. nieszczęśliwą dem Anglik nie może bez wyrażnego pozwolenia odmie- 
dla bovd koczujących, żyjących pod namiotami w: ste- niać miejsca mieszkania swego. 5) Najlichszy: posługacz 
pach w gubernji astrachańskićj, wiadomo bowiem, że kompanji może brać do więzienia Anglika, którego nie. 
wielkie mrozy i śniegi, którym zawsze w:stepach tych. mającego pozwolenia spotkał o 10 ml od stolic rządu, 
zamiecie towarzyszą, Sq największą klęską dla tych to jest Kalkuty, Madrasi Bombaj. 6) Anglik, któryby. 
pasterskich. Jadów, -Do końca grydnia nie bylo prawie. śmiał handlować solą, tabaką i ryżem, nie tylko: utraci: 
zapełnie zimy, co bylo przyczyną wielkich strat w ry- „towar, lecz oraz zapłaci trzykrotnie wartość jego. 7) 
bgłostwie, Od 4 stycznia chwyciły mrozy i doszty do | Żaden Anglik nie może robić opjum. 8)- Zaden Anglik" 
27 slop. ,przyczem spadły ogromne śniegi. Tatarzy, j nie może kupować,ani dzierżawić własności gruntowej 


. 
e 


<dłużonym — Wiadomo, iż wiele ubogich ludzi wynosi; 


dych do Ameryki, 


z 


za óbrębem miasta Kalkuty, Madras i Bombaj. 9) Bez 
pozwolenia kompanji nie mogą Anglicy odprawiać pu- 
blicznych: zgromadzeń. 10) Anglicy mie mają sądów 
przysięgłych do spraw cywilnych w Jndjach. 11) Wol. 
ność druku nie istnieje. 12) Nie mają Anglicy żadne- 
go udziału w objeraniu urzędników, lubo przez podatki 
przykładają się do ich utrzymania. 13) Anglik któryby. 


za powrotem swoim oskarżył kompanją o złe obchodze- 


nie sie, pónosi zupełnie onus probandi, co się sprzeciwia 
powszechnym prawom, Angielskim, — Gazeta Times 


czyni twage: — „Gdyby widok kompanji wschodnio in- 


dyjskiej i kraju jej zadzierzawicnego, przedstawił się pier-| 


wszy raz w obecnym czasie, mało zapewne znalazłoby, 


się ziomków naszych z klassy myślącej, którzyby 0-. 
czom swoim zawierzyli. bLrzywilej kompani, który u- 
kończy sią W roku 1033, już zapewne nie będzie prze, 
się do Ameryki, takich nawet, kterzy nie mają pienię- 
dzy na zapłacenie za podróż.  Pospolicie akładają się 
w tym razie z kapitanem okrętu, na którym płynąć) 
mają, i sprzedają mu się na pewną liczbę lat. Jednal 
z gazet tulejszych donosi, iż za takich ludzi przyby-f 
łacą w następającym stosunku: za; 
Niemca 20 dò 30 fanta szt. (500 do 1200 zł. pol.), za F'ran-) 
cuz» 15 funt. szt. (600 żłt. pols ), za Anglika lub Szko-, 
ta 8 do 9 funt. szter. (210 do 360 zlt. pol.); Hiszpan zaś | 
lub Portugalczyk nie może znaleść kupca.  (G. H.) 


M iado mości Naukowe. 
Mieszkańcy Stambułu | 
Stambuł jest w prawdzie mićjscem skladowem cale-4 
go wschodu. i punktem zjednoczeńia dla wszystkich 
narodów oraz wyznań wschodu i zachódu, ale uważanej 
wyłącznie pod względem tylko ludności, ma mieszkań 
ców samyeli Azjatów tak muzulmanów jak nie muzul- $ 
manów, ńielicząc jak się samo z siebie rozumie, po-$ 
selstw mocarstw europejskich, kupców i podróżnych] 
przedmieście Pera zamieszkujących. Do Azjatów mu- 
zulmanów, należą Turcy, Arabowie, i Persowie; do A-| 
zjatów: niemuzulmanów: Grecy, Ormjanie, Zydzi. Nie- | 
liczymy Greków między narody wschodnie, aby zaprze-j 
czać im sławę należącą słusznie jako potomkom ludu, 
który pierwszy rozszerzy! świał/o na zachodzie, lecz 
uważa się ich tu, z względu bliskiego pówinowactwa moej 
wy z djalektami wschodniemi, co dosyć wydatnie ich po- 
chodzeńie ze wschodu wskazuje. Grecy pod względem; 
liagwistycznym zbliżają się najwięcej do Persów , Or- 
mjanie do Parków, Zydzi i Arabowie idą z pokolenia Sa- 
nitów. - Andreosy liczy ludność Stambutu w stosunku 4 
do konsumującćj się mąki w lej stolicy, i podaje ją ma į 
620,000 głów, po większej części samych Turków. Mani- 
mer przeciwnie podziela ją następnie: I) urcy. Jdącyh 
z pochodzenia czysto tatarskiego, noszą na sobie dotąd 
cechę Życia stepowego, którćj pięć wieków kuliury za- 
trzeć miezdółało.  Tsienpośledzeni od natury ani na dii 
szy, ani na sercu, są przecież nimi co do gustu, tak da-į 
lece, iż najpięknićjsze plody perskiej i arabskiej poe-ą 
zji, do Turcji przeniesione i przez Turków chodowa: 
ne więdnieją, albo się wyradzają dziwacznie. Z resztą | 
prości, szczerzy, wstrzemięźliwi,wdzięczni, ale zarazem 


{mieszkańca Włoch uważa. 


(sie pośród ' ionych 


| rych żydzi do piekla powędrują. 


|by ogień święty pod zarzewiem, Charakter 


| Wyjążek| z ) z z 
‘nym odbytej pieszo w czasie ferji roku 1828 11824, przez 
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surowi, nieokrzesani, chciwi; i leniwi, fączą dobre przy” 
mioty, ludu; koezującego: z wątpliwemi zaletami niedo- 
kończonćj cywilizacji; w ogólności są dobrzy i o tyle 
tylko zli, o ile sami w rządzenia mają udział, lub 6 
ile ich sam, rząd psuje. 2) Arabowie. Pochodzą po 
większej części Z Egiptu, i składają tylko bare 
dzo małą część ludności stambulskićj. —  Rozróżnić 
ich można od innych: mieszkańców wschodu, przeź 
chudą i. wysmukią kibić , sgwaltowność poruszeń i 
Żywość w postępowaniu. Mają oni bez wątpienia naj- 
więcej Żywości, ruchu i ognia 1 są niewątpliwymi sy- 
nami ludzi stepowych, bo mowa ich wypada z gwat- 
townością skwaru afrykańskiego, a w ieh zgłoskach sy- 
czących słychać jak gdyby wydobywanie pałasza z po- 
chwy. Mówiąoni wiele i zawsze, a najzwyczajniejsza 
rozmowa ich, zdaje się być ciągłym sporem i któtnją. 
Z trzech głównych cnót. Araba, hojności, waleczno- 
ści i wymowy, najwięcej pozostało im ostatniej; hoj- 


| nosé i waleczność zginęły w zamęcie cywilizacji miej- 
i mieszkańcami. 
"Purkowi zdają się. oni śmiesznymi i karykaturą czło» 
jwieka, podobnie jak północny Europy mieszkaniec, 


skiej, w handlu i stosunkach z innemi 


3) Persowie. Jest ich w 
Stambule tak mało, iż prawie nikną w niezliczonym 


inatloku reszty ludności, a charakter ich nie jest tak 


wydatny, iżby ich uważać można za odznaczających 
i mieszkańcęw stolicy tureckiej. Są 

powiększćj części kupcami i derwiszami, a jak 
tamci przez handel, tak ci zarabiają przez żebranie, 
Turcy mają ich za kacerzy i nienawidzą jeszcze badziej 


jak Żydów, bo lud turecki wierzy % podania, że Per- 
sowie wyobrażać będą w dniu sądnym osłów, na któ- 


Z, takiego stanowi- 


ska uważani, miemogą się pozbyć Persowie ciążącego 


jna nich mniemania, żę z.natury skłonni są do kłam. 
$stwa i osznstwa., 4) Zydzi. Duma religijna Turków 


względem żydów, pokazuje się ztąd nąjlepićj, że ży. 


|dowi nie wolno jest wprost przejść na religję maho« 


| metańską, músi on pierwej zostać chrześcjanimem, za 
jpim go uznają godnym przyjęcia wiany Machometa. 


5) Ormjanie. Pilność, wytrwałość, przemysł, |wstrze- 
miężliwość, te są. chwalebne rysy charakteru Ormjan 
stambulskich, ale z drugiej strony, zaciemniają go wido- 
czne ślady barbarzyństwa i bezezelności, Turek obwi= 


Inia Persa o grubjaństwo, Greka o bezwstydność, a 


Ormjanina o cynizm. 6) Grecy. Pomimo uciemiężenią 
i upadku tego narodu od tylu wieków, dochowalij jee 
dnak Grecy ducha swoich przodków, i ukrywali go jak- 

ich jest 
mieszaniną świetńych przymiotów i słahaści niekiedy 
podłych. Smak i wytworność odziedziczyli w całości 
po swoich przodkach, a chytrość ich jest skutkiem po- 
stępowania ich ciemiężycieli, . 


opisów podróży, pod. względem politechnicz 


| Antoniego Hanna, filozofji magistra i preparątora w praz 


cowni chemicznej królewskiego warszawskiego uniwersytetu, 
./ (Dalszy ciąg) 
Drezno. — Przybywszy do Drezna zwiedziłem wszyst» 


l kie tego miastą zbiory i osobliwości, tudzież fabrykę 


l 


' miejsca publiczne, udawanemi jękami n 


- oraz familji 
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wód mineralnych Struvego, i miałem sposobność pozna. 

nia jednego fubrykanta magnesów, który od wszystkich 

dotąd znajomych odmiennym sposobem od razu do 25 ło. 

ciągnące robi magnesy. Nadto znany jest w całej oko. | 
licy z kuracji wielu chorób za pomocą magnesu; obznaj- 

sziony. przez niego z całą manipulacją przy takowóm 
leczeniu nieodzowną, przekonałem się: że kierunek po- 
ciągań magnesem ipołożenie osoby na południku ma- 
gęetycznym jest rzeczą istotną. Widziałem wielu na; 
bóle zębów, oczu, głowy, reumatyczne i pedogryczne' 
cierpienia uleczonych, co większa pokczywano mi osobę 

co dzień parę raży Epilepsją miewającą, która dla próby 

dwa razy dniem we wczystkich kierunkach, ipo wsży- 
stkich częściach ciała w ten sposób magnetyzewana, juź 
od 3 niedziel żadnego niemiała paroxyzmu. Fakta takie 
pilnie zbierane,przez osoby z naukami przyrodzonemi obe- 
znane, mogłyby dla całej nauki przyrodzonej stać się 
„wielkiej wagi. ` ; 
Po zwiedzeniu tem niektórych fabryk jako to: garbarni, | 


robót tkackich, tudzież domu zarobkowego urządzonego. 
dla najuboższej blassy ludu, (która u nas pod nazwiskiem 
żebraków bez różnicy pici i wieku, 


| 
wszystkie prawie | 
apełniając, z leni-} 
stwa staje się natreęctwem niezmiernóm) udałem się tak-) 
że do Misnyi (Meissen) gdzie jest fabryka sławna pore 
celany tak nazwanćj Saskiej. 


i 
Wiedniu) najistotniejszych rze 


„wielkiego, mimo wszelkich +abiegów widzi 
Berlin. — Stolica państwa pruskiego, 
panującej, 


miejsce (1) nie jest bynajmniej siedzibą przemysłu 
fabrycznego i co dotego z Wiedniem w porównanie 
niemoże. ŹŻpomiędzy wielu jednak co do liczby ręko- 
dzielnii fabryk które zwiedzałem, trzy tylko na szczegól- 
niejszą zdały mi.się zasługiwać uwagę, tojest z'rządo- 
wych, fabryka porcelany i gisernia żelaza, tudzież fabry- 
~ka pieców Feilnera. i ; 
Fierwsza znich. przy wzorowéj administracji wiele 
z zagranicznemi (co do sztuki) mając wspólności, odzna- 
cza się szczegóniej sztucznemi wyrobami niepolewane- 
mi(en biscuit) i dosyć jest na poparcie zdania tego 
przytoczyć kilka swieżych jej płodów, a mianowicie fi- 
gur najdokładniej wypracowanych. Te zasłonami tkan: 
kę krepy haftowanćj naśladującemi, z massy porcelanowćj 
wyrobionemi, są pokryte: dowód do jak wielkej dosko- 
nałości posunięta jest sztuka wypalania, i skład massy 
zktórych tak delikatne rzeczy, przy najgustowaiejszóm 
onych ułożeniu do najvięk:zego złudzezia nasladu,ą na- 
turę. Laboratórium w któróm takową massę przypra- 
wiają, tudzież samego pieca wielkiego do których wstep 
zupełnie zabroniony, widzieć niemogłem. Machina pa 
rowu jest w niej ogólnym motorem. 
Gisernia żelaza. — Co do fabryk produktów zlanego że-! 
‘laza, mówić śmiele można, iż podobnćj nawet w Anglji 
nie znajdzie, Dokładność w robocie połączona z najwięk 


4(1) Oprócz ulic drukowanych teraz „sposobem wideńskim: 


dzie tak dobrze urządzonej i przepychem w robocie 


j dzie jakoby między dwoma rodzajami robot niepodo: 


Wtćj jednak (tak jak wi niej połączone. 
czy to jest laboratorjum. 
w którem massę i farby przyprawiają, a nawet pieca! 
eċc niemogłem.' gdzie 
rezydencja króla” 
we względzie porządku ze- ¿znają przypadku zbyt upowszechnionego (nawet w poz 
wnętrznego od naszej daleko pośledniejsze zajmująca ) 


pojśćj 


PSE 
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M : 
szym gustem, któremisię każdy, wyrob cechuje, dowo- 
dzi głębokiej znajomości sztusi należących dota; fabry- 
kiindiwidnow a szczególniej opieki rządn; który tak 
nagrodami 'za nowe ich prace, jako też wysyłaniem po. 
rozmaitych krajach, do nowych, coraz śmielszych przed- 
sięwzięć zachęca i często trudną bardzo do tego „drogę 
ułatwia. Swiądkiem jest tego założony kosztom rządu 
zbiór wyrobów celniejszych, w. których przypadkowe 
wady hutnicze poprawiają pierwsi artyści w liczbio prze- 
szło 5o tam o pierwszeństwo walczący. Pozostanie na. 
koniec świadkiem doskonałości stopnia 1) pomnik w. 
kształcie obeliska w guście gotyckim wystawiony za lal. 
ską bramą na wzgorzu piaszczystćm /ireutzberg, na pa- 
miątkę zwycięztw ostatniej kampanji, ozdobiony $ma 
naturalnej wielkości posągami w alegorycznych ubiorach 
2) most w mieście na rzecze Spreć od zamku królewskie. 
go do Alei (Unter Linden) prowadzący. ASN 

Fabryka pieców. — Niepodobna zapewne znależć nig- 
od- 
znaczającej się fabryki pieców, jaką jest Feilnera. Zdaje 
się ona bydź ogniwem łączącem proste garncarstwo 
z robotą wyrobów porcelanowych, między któremi wszę. 


A 


bnych, zwykliśmy upatrywać różnicę. Wszystko co tyl. 
ko teorja i praktyka do zastosowania poradzila, jest w 
Machiny nasposób Wegwooda urzą- 
wania, strugania i mieszania zarazem gli- 
zaradzają tej. wielkiej niedogodności w fabrykach 
roboty takowe za pomocą rąk zwykle są wykony. 
niejednostajnego wyrobienia massy, ztąd też nie: 


dzone do szlamo 
ny, 


wane, 


| wolnćm suszeniu) zmienia: zewnętrznej postacipo wysusze 
, niurzeczy a tem bardziej jej wypalenin. Piec wielki do wy- 
palania używany, podobno na wzór porcelanowego sta: 
wiany, jest w kształcie pieców piekarnianych, jed rych nad 
| drugiemi umie-zcżonych. Kształti położenie jego tako- 
we, nietylko dogodnym jest do wypalania sztuk wielkie. 
go wymiaru, elę nadto podając sposobność władania po- 
dług woli stopniem temperatury za pomocą ciągów, o- 
szczędzą jeszcze o 4 materjału opałowego, gdyż ogień 
przechodząc z dolnego przez całą długość każdego nad 
nim umieszczonego ciągu, rozgrzewa w nich robotętak, iż 
do wypalenia.jej mniej już użyć trzeba ciepła i 'ztamtąd 
przechodząc jeszcze przez komin, oyrzewą częścią 
warsztaty na piętrach nad nim umieszczone, cześcią 
suszarnie wktórych swieżę złożone są roboty, (1) God- 
nym jest widzenia wtej fabryce skład pieców rozmaite: 
go tak zewnętrznego jako i wewnętrznego składu, naj- 
gustowniej, bądź to płaskorzeźbami, bądź szlakami jak na. 
porcelanie najpiękniej emaliowanych i mozaikowany cl; 
figury naturalnej wielkości niepolewane (en biscuit) przez 
artystów w akademji sztuk pięknych z ordynaryjnej gliny 
czerwonej wypracowane, tudzież wanny wewnątrz i ze- 
wnątrz jednostajnie polewane do4 centnarów ważące, 
okończenie nastąpi) ` 


dziejowskiej, 


i 
| 
CL) Model takowego pieca znajduje'się już w fabryce rd: A 
i 


Do dzisiejszćj gazety dodążony jest. Ner 51 Dziennika obwieszęzeui. 


